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Warszawa, 7 grudnia 2016 r.






LOKALNE STOWARZYSZENIA GEODEZYJNE








Szanowni Państwo


Na wstępie chciałam podziękować, za umożliwienie mi, zaprezentowania dziś Państwu propozycji ujednolicenia składu operatu zgodnie z Rozporządzeniem MSWiA w sprawie standartów technicznych (...) (SLAJD 1). Chcę podkreślić, że jest to propozycja, którą jako Lokalne Stowarzyszenia Geodezyjne popieramy i chcielibyśmy, aby obowiązywała we wszystkich powiatach na terenie całego kraju. Apelujemy do Państwa abyście pomogli nam wykonawcom, by w każdym ODGiKu, niezależnie gdzie będziemy składać dokumentację,  czy w Szczecinie czy w Krakowie, nie wymagano od nas dokumentów nie wymienionych w przepisach prawa.

Rozporządzenie jasno określa jakie dokumenty wchodzą w skład operatu technicznego zgodnie z par. 71 (SLAJD 2). Jest to zamknięty katalog  dokumentów jakie należy umieścić w tymże operacie. Sprawa w teorii wydaje się być prosta i oczywista, niestety w zderzeniu z praktyką stosowaną w różnych powiatach zaczyna się komplikować. W swoim wystąpieniu  podam tylko kilka przykładów, z jakimi możemy spotkać się na terenie naszego kraju w różnych powiatowych ODGiK.


Jako jeden z pierwszych przykładów w  zakresie inwentaryzacji powykonawczej obiektów budowlanych (SLAJD 3). Każdy wykonawca podpisuje dokument uzgodnienia, w którym to mamy wytyczne co mamy przekazać do Ośrodka. Wraz z operatem między innymi mamy przekazać BAZĘ ROBOCZĄ oraz  zdjęcia co najmniej frontowej ściany budynku podlegającego inwentaryzacji i do tego ujęcie musi umożliwiać określenie  funkcji i ilości kondygnacji budynku, do tego Ośrodek określa parametry techniczne owego zdjęcia oraz nazwę pliku  - szkoda tylko, że jeszcze nie mówi na jakim papierze ma być operat oraz zdjęcie (SLAJD 4).


Następny przykład tyczy się licencji czy  kopii zgłoszenia pracy geodezyjnej. 

W wielu ośrodkach do operatu technicznego należy dołączać kopie zgłoszenia, licencje czy materiały otrzymane do zgłoszenia pracy geodezyjnej. W odpowiedzi na podanie podstaw prawnych często wykonawcy otrzymują odpowiedź "bo u nas tak się robi". Mało tego w wielu ośrodkach wymaga się kopii materiałów geodezyjnych pozyskanych w wyniku analizy z innych operatów, które znajdują się w tymże PODGiK-u (SLAJD 5).

GGK w swoich wyjaśnieniach do standardów wyraźnie wyraźnie stwierdza, że innymi dokumentami są dokumenty otrzymane od osób trzecich a nie materiały otrzymane do zgłoszenia pracy geodezyjnej, co potwierdza to LWINGiK w jednym z wyjaśnień do wykonawcy, który zwrócił się do Wojewódzkiego Inspektora o interpretację (SLAJD 6).

Sprawa tyczy się także operatów wykonywanych przy opracowywaniu mapy z projektem podziału. Niejednokrotnie weryfikator, żąda materiałów źródłowych, po to by od nowa obliczać współrzędne punktów granicznych. W niektórych też powiatach dokumentem wymaganym do operatu technicznego jest załącznik graficzny do postanowienia opiniującego wstępny projekt podziału działki. W przypadku niedołączenia takiego dokumentu, czy próby uzyskania podstawy prawnej takiego wymogu, inspektorzy stwierdzają, odnieś się pisemnie, my wydamy decyzję, niech się Wojewódzki Inspektor wypowie. 


Kolejny problem z jakim spotykamy się podczas naszej pracy wynika  poniekąd z niewykonywaniem przez starostów swoich ustawowych obowiązków wynikających z zapisów ustawy PgiK (SLAJD 7).

Organ wymaga sporządzania wykazów zmian danych ewidencyjnych budynków z informacjami, które wynikają z decyzji wydanych przez organy nadzoru budowlanego, danych zawartych w przyjętych zgłoszeniach budowy budynku czy decyzji o pozwoleniu na budowę wydane przez organy architektoniczno-budowlane takich jak  rok zakończenia budowy, dane wynikające z rejestrów publicznych  TERYT, ID działek, na których położony jest budynek, czy też ID samego budynku, który nadaje organ prowadzący ewidencję a nie wykonawca pracy geodezyjnej. Zapytaliśmy jednego ze starostów ile organ wprowadził zmian do ewidencji wynikających z art. 23 ust. 3 – 7 ustawy PgiK w okresie od dnia 12.07.2014 r. do dnia 29.02.2016 r. I jaki wynik? (SLAJD 8) Zero proszę Państwa. Po okresie prawie 2 lat dopiero starosta zaczyna wprowadzać zmiany. Może należałoby sprawdzić ilu starostów dopełnia swoich obowiązków ustawowych? Te obowiązki przerzuca się na wykonawców geodezyjnych. 

Nie tyczy się to tylko art. 23 ustawy PgiK ale także art.  53b. (SLAJD 9)
1. Organ administracji może prowadzić mapę zasadniczą w postaci analogowej do czasu jej przekształcenia do postaci cyfrowej i utworzenia baz danych, o których mowa w art. 4 ust. 1a pkt 2, 3 i 10 oraz ust. 1b, nie dłużej jednak niż do dnia 31 grudnia 2013 r.
2. W okresie od 1 stycznia 2014 r. do 31 grudnia 2016 r., w przypadku nieutworzenia baz danych, o których mowa w art. 4 ust. 1a pkt 2, 3 i 10 oraz ust. 1b, mapa zasadnicza może być prowadzona w postaci wektorowej na zasadach stosowanych przed 1 stycznia 2014 r. lub w postaci rastrowej uzupełnianej systematycznie danymi wektorowymi.
W wielu ośrodkach są jeszcze mapy analogowe czy matryce i wymóg ich uzupełniania, bo inaczej nawet nie przyjmą operatu do zasobu. 


Proszę Państwa, często słyszymy od weryfikatorów, że ja to bym zrobił tak lub zrób tak, albo gdy nie zrobisz tak lub tak to nie podpiszę i wiele innych słownych ciekawostek, można by tak długo wymieniać. Często musimy pytać lub  zaglądać do innych wykonanych przez miejscowych wykonawców opracowań geodezyjnych  w jaki sposób się kompletuje operat w ośrodku, w którym po raz pierwszy składamy opracowania, by uniknąć negatywnych protokołów weryfikacji. A powinniśmy w każdym ośrodku mieć przyjętą dokumentację, jeśli jest skompletowana zgodnie z rozporządzeniem, które obowiązuje w całym kraju jednakowo.


W wynkiu ujednolicenia składu operatu dla obszaru całego kraju dla wykonawców jak i ośrodków dokumentacji wynikną same korzyści (SLAJD 10). Po pierwsze zgodnie z ustawą PGiK będzie zapewniona jednolitość i spójność opracowań geodezyjnych i kartograficznych, usprawni to oraz zautomatyzuje proces zakładania oraz aktualizacji baz danych, znacznie skróci czas weryfikacji do niezbędnego minimum. Natomiat wykonawcy prac geodezyjnych będą mogli skupić się oraz wykonywać pomiary, a nie zajmować się papierkową pracą często wymyśloną przez weryfikatora. 

Jako Lokalne Stowarzyszenia Geodezyjne reprezentujące zarówno wykonawców jak i pracowników ośrodków dokumentacji apelujemy do Państwa o opracowanie oraz sporządzenie zgodnie z naszą propozycją jednolitego składu operatu, która pozwoliłaby wszystkim na normalne pracowanie w geodezji. Wiemy, że poprzez opracowanie takich wytycznych dla weryfikatorów i geodetów powiatowych  spowodujecie Państwo, że może będzie normalnie (SLAJD 11). 

Dziękuję Państwu za poświęconą mi uwagę. 









 Wioletta Hrynkiewicz-Sudnik
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